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TYGODNIOWY DODATEK "NOWIN RZESZOWSKICH" 

Borljs Jefimoro 

WSZECłIZWIL\ZKOW A WYSTAW A SZl-'UKI 
W MC)SKWIE 

D la artystów radzieckich 
każda doroczna wszech

związkowa wystawa sztuki lest 
sprawozdaniem twÓl'czym. skła 
danym narodowi. Z niepokoJem 
oczekuJemy oceny nasze i pra
r.:-y. suroweJ. lecz sprawiedliwe i 
krytyki. która pomaga nam 
przezwYCiężać braki. kroczyć 
n:eprzód. Doroczna wyslawfl 
s,'luki - to wielkie wydarze
nie w życiu kulturalnym kraju 
radzieck iego. 

wielka sala w Pałacu Hremlow 
skim. Zebrani tuta.! przedstowl· 
tleje wielu narodowości ZSRR 
o!uchaJą z zapartym oddechem 
słów Towarzysza Stulina, któ' 
ry stoi w centrum grupy. Mi 
łość wszystkich narod6w do 
Wodza, geninInego twórcy 
wszystki ch zwycięstw ZSRR . 
ojca I nauczyciela ludzi ra
d,ieck ich - oto f dei] teg-o o· 
urazu. Soczysty w kolorycie, 

Artystom udaJo SIę wyrazić w c:zyków dla Pugaczowa" M. 
plastyczne I formie cale znacze- Awllowa, N. Lewuszyna I W. 
r>1e koleżeńskiej [<rytyld w ko ' Placzatln l oraz "PugaCZow" 
!ektywie, rolę radzieckiej opl'- l'. Sokołowa - opOWiadają o 
n'i publicznej, którn wychowu- hC'haterskie.1 przeszłości Rosji. 
le nowego człowieka. Na wvśtawle dość licznIe re· 

Duże OSiągnięcia 'ma mI 0- preze'ntowany Jest pejzaż. WI· 
r' ;~ ież biorąca lIdział w wysta- dzlmy tu pełne . liryzmu pe.lza· 
wie. WvmleniĆ należy takle u- ~e z okol!c Moskwy I z Powoi 
dane obrazy. jak "Przysięl<a" ia pędzla Hukryniksów; duże 
IV Zndor07n t~p'0 ... PlJszkln I wrażenie robi peJzaż. A. Gryca 
Zukowski u Glinki" W. Arta- .ID. "Nad Wołgą"; pehm rado· 

Na wystawie tegorocznej, 
J)<'dobnie.lak na poprzednlcll 
czołowe miejsce zajmują dzle
la. poświęcone genialnym " '10-

diOm Partli Homllnlstyczne.l I 
państwa radzieckiego. Leninowi 
l Stalinowi. Ich życiu I dzla-
1,:lnośC! Ol-az epizodom z hi
s lorli ruchu rewolucyjnego w 
Fosji. walce mas pracujący-:h 
Q zwycięstwo rewolucji so·c.ia-
1!styczne.l. 

Szczególną uwagę przyciąga 
obraz malarzy leningradzkich 
- W. Sierowa, W. Podkowyri
na i D. BIelajewa "Przemówle 
nie Włodzimierza Lenina w· Za 
kładach PutHowsklch 12 mai" 1917.. ,-,)1\.11" . r~um ro1:lbt:.:-:' . 
'ków zapełnia podWÓrze flibry- y 

'kI. OCZ-ywszystklch 'zwrócone 
s'.) na Włodzimierza Il.licza, któ 
ry wzywa do walkI o triumf re 
wolucjl socJalistyczneJ. W pani 
ce uciekają z trybuny mieńsze
wicy, usiłuj ąc chyłkiem, nlepo 
::;1. rzeżenle przecisnąć się przez 
Hum. Artystom udało się od-

A. Lewilin i J. Tulim -- "Nowy numer g~zetki oddzialowej" 

. ać atmosferę owych dni, stwo
t"I~yć wyraziste postacie rob,at
ników. 

H eroizm niezapomnianych 
f"inl Październikowych znalazł 
wyraz w monumentalne.! rzeź
He "O władzę rad" M. Man1-
:<era, D. EpHanowa, W . Rltte
ra I G. Glikmana. Rzeźba 
l,rzedstawla wielkich wodzów 
I'l;WO]UCj1 Lenina I Stalina po
~ I"ód wyruszających do walki 
c;;erwonogwardz!stów. 

Jeden z czołowych radziec
kich artystów-malarzy B. Jo· 
he.nson, wspÓlnie z malarzami 
L. Tanklewsklm l. A. Chomen
Jw. wykonał wielki obraz 
"l\'asz mądry Wódz, drogi Na
uczyciel". Przed widzem 

d(lbrze skomponowany, wywie
rliłby on niewątpliwie . . les?cze 
s!lnieJsze wrażenie, gdyby ar
tyści obdarzyli większą liczbę 
pC'stacl zróżnIcowanymi cecha
lI' I Indywidualnymi. 

ZWiedzaJący d.tugo zatrzymu 
.I~ się przedóbrazem młodych 
C!rtystów' leningradzkich - A. 
Lew!tlna 1 J. Tullna ~ "No
wy numer gazetki oddziało
weJ". W oddZiale wielkiej fa
bryki przy tablicy z gazetką 
Rcienną zebrali slę- robotnicy . 
\\! gazetce, najwidoczniej ostro 
skrytykowano .Iednego z towa
rzyszy, który stoi tu± obok ta
blicy. Na niego zwrócone są 
spojrzenia - Ironiczne, ' pełne 
wyrzutu , zaciekawione. Mło · 
dzienlec ma wygląd zakłopo
tany I zmieszany. Widać, że 
uświadomił sobie swÓj bląd . 

manowa , obraz W. Arlnszyml. 
Poświęcony walce narodu l".',

dzieckiego o pokój. Wśród 0-
brazów Cieszących się uzna
litem zwiedzającvch wystawę 
j';!st wiele prac dyplomowych. 
absolwentów Instytutów sztukI. 

Na wystawie .iest sporo obra 
zów ŚWiadczących o wzrastają
eym zainteresowaniu artystów 
malarstwem rodzajowym. F, 
Reszetnlkow wystawił niew!el· 
ki, lecz ogromnIe wyrazisty o
I'raz "Znowu dwójka". Jes! to 
scenka rodza.lowa,· namalowana 
z duża spostrzegawczością i po 
czuciem humoru. 

Chlubna historia naszej oj
czyzny, wspaniali ludzie, slan0 
wlący przedmiot dumy narodu 
(ld dawna prZYCiągają uwagę 
mistrzów pędzla. Wystawione 
,-hecnie obrm;y "Pomoc" Ural-

ścl żYcia I optymizmu jest o
brR? W. Zagoneka "WIosenn" 
(J;leń" , mitoścl4 do kraju oJczv 
Slego przepojone są pejzaże 
L Brodskie j j S. Gerasimo' 
Pejwż artysty kazańskiego M. 
};uzniecowa "Moskwa. trzeci 
k 'Iometr'" przedstawia jeden z 
('ojazdów koiejowych clo Mos
kwy; w dal biegną szyny. a 
gdZieś we mgle rysu.i e się syl
wetka wysokościowca moskiew 
sklego. 

-'Dużo mieisca zajmują na wy 
slawie prace grafików. Wielka 
siła satyryczna i demask8tor
s ka cechuJe rysunki B. Prom
kowa "W Europie - Aroery 
kc'nle!" oraz serię litografii P . 

~ ~"'; : .{,i .h .... .. n:d: , ; ':Tci1 1~ ,· !:;~;d go
~. podaruJą Amel-ykanle"; Prace 
te odznaczają się dużą siłą od
działywania, budzą w widzu 
l:ienawlść do okupantów I głę
bokIe współczucie dla nart>
dów, Cierpiących pod butem 
okupaCji amerykańskiej. W 
centrum działu satyry widzI· 
my prace Hukrynlksów "Prel:z 
z podżegaczami wojennymi!" 
- rysunki, jak zwykle, nie
zmiernie wyraziste pod wzglę· 
dem Ideologicznym, mistrzow
skie pod względem ,formy. 

Prace grafików - lIustrato
rów dzieł klasyków literatury I 
k~lążek pisarzy radzieckich. 
świadczą o głębokim wniknię
ciu w zamierzenia pisarza, w 
świat przeżyć wewnętrznych 
h('haterów tych dzieł. Wspanla 
te t1ustracje Hukrynlksów do 
, Szynelu" GogOla I do drugle
,~~o tomu "Don !{[chota" Cer
vantesa, serie iluSlracjl O. We
rejskiego do "Cichego Donu" 
SzołochowCl, A. Laptlewa do 
"Martwych dusz" Gogola kon 
tynuuJą naJlepsze tradycJe ra
clzlecklej sztuki ilustracyJneJ. 

BOBOWSKIE KORONKI 
Bobowa to małe mlasteczk·o ków lat rozchodzą się stąd na śnią butwiejących ścian i po

leżące tuż przy administracyj · cały krilj . . , dlogl, naplsal: "Szkoła. znaJ
neJ granicy, dZielącej połud- Początek bobowskiego kt>- duje się w trudnych warun
niowo - wschod'llą połać na- rookarstwa sięga wieku xvrC kach lokalowych. Uczennice 
szego kraju na dwa woJe- Dokumentów z tych czasów ma:rzną w stopy z braku ogrze
wództwa - rzeszowskie! kra- nie ma jednak żadnych. Zag!- wamiiI. W je<lnej Izbie przy 
kowskie. ' nęły one w czasie pożarów, j3- pracy praktyczne.! palce rąk 

Przybys'za do tej mieJsco- kle nawiedziły Bobową w drętwIeją Im z zimna". 
waścI. chociażby nie posiadał XVII i końcem XVIII wieku . Nikt nIe Interesował się tą 

Toteż tym cenniejsze są dla "szkołą" . Nie było komu wy
o niej żadnych Informacjl,u- nas informacje , wspomnianeJ asygnować na nią konlecz
deny w oczy rzecz bardzo cha Już Heleny Dziklewlcz, nau- nych funduszów. l\1iejscowemu 
l'akterystyczna: mnóstwo koro- czycielki koronkarstwa , która obszarnikowi Długoszewskle
nek, delikatnych o ślicznych przybyła , do Bobowej w roku mu Izba pełna dziewcząt zmar 
ornamentach opartych na wzo· 1902. znlętyml dłońmi tkającymi 
rach ludowych, wykonanych ted k śll k techniką klockową, zdoblą- Istniała tu już w Y sz· 0- swe pierwsze a czne oron-

la koronkarska. którą zresztą ki, była solą w oku. Odcląga
cyc h wnętrza domów, a więc trudno było nazwać szkołą. Je- la ona przecIeż młocie dzlew
fi~ankl, nakrycia na łózka, ser dna izba w starej chałupie, w czętn od pracy na dworskich 
wety itp. Zdobią one I-ówniei której uczyło się I pracowało polach, zablerałn tanią siłę ro
ubiory kobiece - zrupask!, cze · przeciętnie 60 dziewcząt z' Bo- bQczą. Nie pomagały Jednak 
pki. bluzki itd. bowej I okoHcznych wsI. Ja- jego interwencje u władz, bę-

A jeśli wledz!ony . clekawt>- kie zaś były w niej warunki, dących z nJm oczywiścIe w 
~Ci~ : życzliwą wskazówką, któ . mówi o tym dokładnie odpl~ .lak najlepszeJ 'komitywie. Szko 
r~goś z mieszkańców dotrze protokołu polustracyjnego, spo ły nie zlikwidowano l możn<l 
przybysz do domu zamieszka· rządzonego w roku 1925 przez to zawdzięczyć w głównej mie 
łeg'o przez Helenę D;zlklewl{;l, wizytatora . Wizytator, który rze Helenie Dzlklewicz, któn 
dziś już staruszkę, dowie sIę cofnął sIę z 'progu izby, ude· wszelkimi sposobami walczyła 
ta-1 takiej oto rzecrz:y: koronki rzony nlemBą wonią powietrza. o to, by Bobowa. oorodek sztu
bobowskle Q<I wle.!u tlz1es!ąt- przesią,gnl~ego wilgocią I llle- k! ludowej - koronkarstwa, 

nie za:priepaścHa swej bogatej 
tradycjI. 

Pozostaje teraz zapytać o 
czasy obecne. Oto odpowiedź. 
Obok szkoły ogólnokształcąceJ 
jest dzIŚ szkola zawodowa z 
dwoma specjalnOŚciami: bieli
źniarstwem i koronkarstwem. 
70 proc. uczennic otrzymuje 
stypendia. Uczy je w dals7.ym 
ciągu mistrzyni koronek Hele
na Dziklewicz. W tej samej 
Bobowej znajduje się Spół 
dzlelnla Pracy "Horonka". 
340 chałupniczek - koronka 
rek dostarcza Jej dzieła swych 
pomysłów I rąk, wysyłane p6-
źnlej do sklepów CPL i A W 
całym kraju. 

Piękne są koronki Jadwigi 
Muchy z Clęż:kowlc, Heleny 
Muchy . Józef y i Heleny Wie
czorek . Żwawo jeszcze pracu
Ją zwinne palce 95-letnlej Te
kI! Woj nar. Tym żwawiej, Że) 
po dziesiątkach lat doczekała 
się jak wszystkIe tutejsze ko
bi et Y - koron,ka·rk!, troskll· 
wel opIe-!<l , ze strony ludcme-
/lo państwa. W. Jawczak 

"Wszechzwiqzkowa Wystawa Sztuki w MoskWie" 
F. Reszelnikol.lJ - "Znowu dwójka" 

ZŻYCIA KULTURALNEGO 
IWONICZA 

D awnlej , gdy na pobyt wmie] 
scowoścl kuracyJnej mo

gil s.obie pozwollć tylKO lu
dzIe bogaci, w wIększoścI 
uzdrowiska czynne były tyl
ko . , porze letnieJ. Późną je
sienią i zImą życIe tutaj za
miernlo prawie kompletnie. 
Obecnie, kIedy leczenie j wy
poczynek zostały zapewnione 
naJ szerszym masom pracują
r:ym, uzdrowiska nasze są 0-
Iwarte przez cały rok. Chodzi 
o to, ażeby jak najwięcej lu
dzi skorzystało z dobrego pt>
wietrza i urządzeń uzdrowiskcr 
wych. 

O pełni życia naszych uzdro 
wisk. w porze zimowej, może
my łatwo się przekonać w Iwo 
a \'::Z i.i~ZJnJ.tll. Opr,oC7. zapew
niell,ia paleiytego leczen!a, po 
za \lcznyml imprezami narciar 
skiml. imponująco 'rozwlJa się 
tutaj ±ycle kulturalno-oświato-
we, . 

Prowadzenie pracy kultural 
no-oświatowej w dużej mierze 
ułatwiają urządzenia I pomoce, 
jak biblioteki, świetlice Itp. 
Najbardziej cennym dObyt
kiem w Iwoniczu jest licząca 
okolo 2 tys. książek bibliote
ka zdrOjowa. Na ten dość po
ważny kslęgozbl6r składa się 
część książek, pochodząCYCh z 
biblioteki gminnej i Zw. Zawodo 
wego. Całość dzieli sle na dwa 
księgozbiory , z których Jeden 
służy poza kuracjuszami, za
trudnionym w Zdroju pracow
nikom i mieszkańcom IwonI
cza . Drugf znajduje się w naj
Wię~szvm sanatorium "Excel

SIOl" . W · całości dość powa~na 
llośclowo biblioteka mogłaby 
spełnić swe zadanie, gdyby 
Jej kSięgozbiór stale był uzu
pełniany wydawniczymi nowo
ściami. Brak jednak fundu
szów przeWidZianych na zakup 
książek zarówno w budżecie 
dyrekcJi, Jak 1 Prezydium 
GRN, nie pozwala na zl!kwldo
wanle tej poważnej lukI. 

Znacznie natomiast lepiej 
przedstawia sIę sprawa zaopa
trzenia S ~wietllc w dzienniki 
I czasopisma, w których zapre 
numeJ'owano 54 tytuły . 

Pomimo tego, że kuraCJU
sze zmieniają się co parę ty
godnI, praca świetlicowa nie 
polega tylko na c7.ytanlu cza
sopIsm i grach towarzyskich. 
Hlerownik do ~praw kultural
no-ośwlntowych tow. Wł. Ra
cławickI, w celll wciągnięcia 
do pracy kuracJlIszów, każde
razowo wspólnie z radą turnu
sową układa dekadowy plan 
pracy obeJmuJący nie tylko 
naJważniejsze zagadnienla bIe
żące, ale równIeż przewiduje 
aktYWizaCję szerszego g~ona 
kuracjuszy. TY,m bardzieJ się 
to udaJe. że wsród lud zi przy
bywająCYCh z całego kraju 
z~~łisze można wyłowić sporo 
roznorodnych talentów, chęt
nych do pomocy w pracy kul
turalnej. 

W ostatniej dekadzie stycz
nIa li rządzono \Viecz6r Len 1_ 
now3kl, wieczór poświęcony 

95 rocznicy prapremiery "Hal
ki", następnie edbyło sIę zbio 
rowe czytanIe sztuki z życia 
Lenina .. Rodzina". zorganizo
wano pogadankę na różne terna 
l". parokrotnie wy~wlellano fil· 
my oraz odbył się gościnny wy
stęp zespołu WOJska Polskiego. 
Oprócz dodatnich pozycji w 
pianIe pracy zwraca uwagę za 
mała Ilość prasówek - jedna 
na dekadę. 

W ostatnim okresIe wśród 
licznych kuracjuszy, biorących 
żywy udzIał w pracach kultu
ralnO-OŚWiatowych, zwracał u
wagę wyjątkowym zapałem 0-
ciemniały pracownik szczot kar 
ni z Warszawy T Jultan LT9".
kowsk!. Po przybyciu do Iwo
nicza zwrócił się on z prośbą do 
kierownika Racławickiego ' t9 
przydzlelen!e mu lektorow, co 
przyczyniło się do zalo±enla 
zespołu stud!owanlil Wszechni
cy RadIoweJ. 

Stosując rotnorodne rormy 
w pracy kulturalnej, jak spo
rządzanie gazetek ~clennych, 
czy kalendarzy historycznych, 
kJerownlctwo stara się Jak naJ
bardziej zbll±yć sIę do kura
cjuszy dla zapewnIenia godzI
wych ro?;rywek I wychowaw
czego oddziaływania. 

Niewątpliwie w pracy tej du 
żą pomocą mógłby sIutyt urzą 
dzony radiowęzeł. Przydałoby 
::;Ię tet zaopalekowanle roz
strojonym! trzema fortepIana
mI oraz postarać się o zaku
pienie akordeonu. W Iwonlc7.U 
bowiem stanowczo za mało 
słyszy się muzyk!. 

Po przełomie w pracy z ku.
racjuszami. kt6ry nastąpił dzlę 
ki zmIanie kierownictwa I da
tuje Się lX1 Jesieni, powinIen 
nastąpić podobny przełom 'IV 
pracy ku\turalno-o~wlatowej 
Zw. Zaw. Prac. Służby Zdro
wIa. W zdroju oprocz stal'
szych, pracuje sporo młodzie
ty, kt6ra mają~ duzo chęci l 
zapału powinna rozwIjać wszel 
kle formy pracy . kulturalnej.
Do tego czasu były kllkakrot
p.e usiłowania zorp,"anlzowani(l. 
zespołu artystycznego, ale rOl: 
biły sIę one o brak -kierownic
twa 1 systematycznie prowa · 
dzoneJ pracy świetlicowe!. co 
wywoływało wIele znIechęce
nia. Obecnie nowowybrana ra" 
da mieJscowa powinna zainte
resować się tą sprawą bmeJ f 
dopomóc w zorganizowaniu od 
powiednlch zespołów, w opar
cIu o które winno się rozwijać 
życIe śwletllcowe pracownlk6w 
zdroJu tym bardziej, ~e warun 
kI do tego są odpowiednie. W 
pracy tej powinno znaleźć się 
również miejsce na popularyza 
c.1ę przodownIków pracy oraz 
wychowanIe kadr w ciuchu su
miennego wykonywania swo
ich obowiązków i poszanowll
ilia soejallstycznej własnmkl. 
Ponadto stW017.ony o~kodek 
kulturalny w Twonlczu-ZdrnJU 
mÓQ"l by pomagać w pr-acy oko
licznym świetlicom wieJskIm. 

E. Wal. 
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Osiągnięcia PIW 
w roku 1952 

PEDAGOGICZNA BIBLIOTEI(A WOJEW()OZK A 
KSZTAŁCI SWIATOPO(;LĄD NAUKOWY NAUCZYCIELI 

D7.lałalność Państwowego 
instytutu Wydawniczego 

poświęcona Jest udostępnieniu 
szerokiemu kręgowi czy teIn i
kównajlepszych dzieł lltera
tury pIęknej zarówno polskiej 
JoI< I obceJ_ Obok tego Insty
tut stawia sobie za zadanie za
poznanie, czytelnika z pracami 
krytycznym I o literaturze pIę
knej. rozpowsz~chnlanle wie· 
d zy t> sztuce, ułatwIanie pozna 
nla języka oJczystego_ 

Idąc tą drogą Państwowy In 
stytut WydawnIczy w r. 1952 
wydał "Ch łopów" Reymonta w 
nowym opracowaniu MarlIRze 
usklej I z ob~zerną rozpra
wą krytyczną Leonarda So
bleraJsklego. · kontynuow3ł 
zbi orowe. szesćdzleslęcloto
mowe wydanie dz ieł Henryk3 
Sienkiewicza. które 7o<;lanle 
7.akończone w r. 19.'53 obszer 
ną, dwutomową bibltogrl1flą 
sienkiewiczowską oraz wzno
wił ,.Legend~ T~tr" Tetm<lj c· 
ra ilustrowaną drzeworytami 
Skoczy lasa. 

Nawiązując do polskiej tra' 
dycil pcstępowei. PIW wyd<ll 
w roku ub. ..Pisma polskie" 
Jana Hoch'lnowsl,jego w opra· 
cowaniu prof . .J Hrzyżanow 
sk iego. 

go Radia t Państw. Instytutu 
Wydawniczego "Matka I syn' 
Albina Bobruka. książka od 
znaczona Państwową Nagrodą 
Literacką w r. 1952 I .. Zycie 
za dniówkę" Tadeusza Felt· 
sa. 

Wśród pozycji polskiej !l
teratury współczesnej ukazały 
sle w 1952 r.: Jaslenlcv 
.. Świt słowldńsklego jutra" l 
K Hoźnlewskle~o .. PIątka z 
ulicy BarskieJ' odznaczona 
Państwową Nagrodą LIterac 
ką. a wśród utworów poety .~· 
kich: Jastruna .. Poemat ;) 
mowie polskIeJ" I Ii. I. Gał· 
czyńskie~o .. Poemat oWicle 
Stwoszu' _ 

W dziale arcydzieł IIteratu· 
ry obcej wydam' zostały mię 
dzy innymi: Anna. Hareni
na" Lwa TołstoJa. op.:>wlącl 8 
n ia Hercena , " Kronika rodzin 
na" Aksakowa, a W ri7.lale dr;) 
m lturgicznym: tragedie AJ 
schylosa w przekładzie i w 
opracowanIu prof StefRoc: SJ'ó! 
brnego. dalsze tomy drami1 
tów Gorkiego ("Osta tni" , .. Bal 
barzyńcy" I "Dzieci słońca" 
Zapocza tk owano też pracę n ~ 
nowymi przekładamI dzie 
Szeks pira, wydając "Hamlet :," 
i .. Króla Ryszarrla Tr7ec1ego' 
w przekładzie Romana Brand, 
staettera I .. Sen nocy Iptnle.l" 
w tłumaczeniu K. 1. Gałcz\'ń 
skiego; . 

B lbl10teka stała się ośrod
kiem InstrukcyJno· mę-

todycznym opracowującym 
bibllograiię, oceniającym 
k$iążki pod kątem Ich przydat
ności dla nauczyciel! poszcze
gólnych klas I przedmiotów. 
Wspólnie z dyrekcją Woje
wódzkiego Ośrodka Doskona
lenia Kadr Ośwldtowych opra
cowuje plany czytelnictwa nn" 
uczycleli, na zjazdach I kan· 
ferencjach org:wlzuje wysta 
wy nowości zakupywanych I 
pojawla.iących się na rynki' 
ksIęgarskim, zaznajamia z phI 
nem wydawniczy m rzesze nau 
czycie:I przez wydziały OŚWiOl 
ty i powiatowe ośrorlki dOSKI)' 
naleni:1 kadr oświatowych. Na 
uczyciele z od ległych- wsi Z3. · 

-/--pedagogiczna Biblioteka Wojewódzka w Rzes~~'--I 
wie ma za zadanie: kształtować światopogląd na
ukowy oraz podnosić poziom ideologiczny l zawo
dowy nauczycieli i. innych pracowników oświato-

Dyrekcja Ped"gogiclOej Sl
bIloteki Woj ewódzkiej zel uje 
sobie sprawę z nle(h.Jl: i 'lgn i ęć 
I braków w swoj ej pracy 
Hslęgozbiory p"dagog iC'znyc!l 
bibliotek w wojcwód t l wi r 'ą 
tak I~czn e, iż pr?YPHd,; :3 to
my na Jednego czytpjnika. 
Tymczasem hihliolek1 oh.ięra 
swym zasięgiem tylko 4(" pro
cent na uczyciel i j [1 l<o) czyt 21-
olków Illill('!1:l) h' h l".>I(' I\;) 'I s il
nIe będ zIe d<j7.yć w IV roku 
realizacji planu R.-Ietoi~go rio 
pozyskanIa 75 proC' . naIlC'7y
cieli Jako czyt~lnlk6w i ZWię
kszenIe ilości wypoi:yc/E'r') 1\
by spe łnić to Z'ld,1nle planu.ie 
pracę wspólnie z W··)jf'wc'irlz
klm Ośrodkiem f)O" kon:ll ,' nia 
n :';r Oświatowych, ZZN P I 

L_ 
wy ch w oparciu o zasady marksizmu leninl- I 
zmu i pedagogiki soc j alistycznej. 

sterca pow. Lesko , która do
kształca się w przyrodzie. pro· 
si o książki na poziomie unio 
wersyteckim. pIsze; .. Proslę 
bardzo o przysłanie pod moim 
ad resem "Zoologię" (nowe wy 
danie. przekład z jęz. ros.), za· 
pomniałam autora". Posłano 
jej Bohrińsl<lego i M3twieje
wa .. Zoologię" , Znów z p()-

pisze jedna czytelniczka do 
dyrektorki Pedagogicznej BI· 
bliotek! Woj. Podobne list y 
otrzymuje dyrekcja coraz czę· 
śc iej. 

Należy LU wspomnieć, Ż.: 
biblioteka dysponuje zbiora· 

mI oryginalnej. radzieckiej li· 
teratury i czasopism, zwłasz
cza zespoły nauczycieli uczą
cych się języka rosyjskiego 
stawiają wysokie wym"ganla . 
poszukują ni\! tylko literatury 
pedagogicznej, ale i lIteratury 
pięknej w Języku rosyjskim. 
Dlatego obok pedagogIcznych 
dzieł w blbliot~ce znajdują u- ... 
twory radzieckIch klasyków, a 
poza czasopismami przedmio
towymi "lskustwo" .. Teatr", 
.. Pion ier". Księgozbiór tłu
maczonej llteratury pedagogi
czneJ z Języ ka I'osy jsklego stal 
się już narzędziem w rękach 
większości naszych pedagogów 
w walce o wynik l nauczania I 
wychowanIa. 

W serii Myśl! postępowej. 
ukazał ~Ię w roku u b. Wybór 
pIsm" Franciszka Jezlerskle· 
go. Z pisarzy obcych w tej 
serii wydane zostały m. In . 
dzieła Woltera ( .. Listy Wozo
flczne"), Gabriela Mably ( .. Z Cl 
sady praw"), Hartezjusza 
C. Rozprawa o metodzle")_ ~ 

Aby upr'zystępmC:: zaintere
sowanym słownik języka pol· 
sklego. zakończ.ono w roku U· 
bIegłym wydawanie fotooffse

Segregowanie książek w P!dagogicznl'j Bibliotece \ f1olewódzkiel 
w Rzeszowie 

Biblioteka wojewódtka dzla 
łając poprzez 12 swotth pla
cówek powiatowych w terenIe. 
::p którym! jest "' stałym kon
takcie. stara się 0garnąć swym 
wpływem nauczycielstwo ca
łego województwa. Powlato
WP.. bl,bliotekl działają dopiero 

Fragment wystawy leninowskie! 
orgartizowanej przez Pedagogic:z 
ną Bibliotek~ Wojewódzką. 

Dział pamiętnikarski PI"V 
obejmuje ta'kle pozycje, jak 
Dziennik Samuela Pepysa w 
tłumaczeniu MariI Dąbrow
skiej i Pamiętnik Seweryn~ 
Lusakowskiego. Szczególną Je· 
dnak pozycją w tym dzi ale są 
wspomnienia robotnIków. na-

. grodzone na konkursie Polskie 

tGwe słownika S B. LIndego, mawiają kSiążki koresponden
wypuszczono też na rynek kslę cyjnle przysyłając nieraz tyl· 
garski pierwsze tomy słowni-I ko wykaz problemów. do któ
ka Karłowicza, Kryńskiego I rych kierownik ksIęgozbioru 
Nledźwiedzkiego. dobiera odpowiednie książki I 

Z zakresu wIedzy o sztuce 
ukazał sIę nowoopracowany I 
uzupełnIony album malarstwa 
pt. .. Pięć w!.eków malarstwa 
polskiego" . 

wysyła na koszt biblioteki. Np. 
kol. Sarnecka z Ropy k. Gor
Ue pisze w sIerpniu. prosząc 
o .. coś". ..co by mi pomoglo 
do opracowania planu pracy z 
Języka polskiego. geografii, 
biologII i robót · ręcznych w 
klasie IV . Szkoły Podstawo
wej" .. ' 

Holeżanka DzIuban z Mana· . . I 

D. Makarom 

wlatu leskiego z Wołkowytl pl od rjół roku, ale mają na swym 
sze koleżanka prosząc 001- koncie do zanotowani·;,} 4.069 
dres .. Zycla Szkoły", gdzie wypożyczeń I 32 proc. na11-
chce zamieścić swe artykuły. czyciel! w pOWiecie Jako czy-

Pedagogiczna Biblioteka telnIków. Wyró~nla się tu bo· 
WOj. jest Informatorem we gactwem form pracy BIblIote· 
wszystkich sprawach pedago" ka Powiatowa w Sanoku, 
g!cznych dla nauczycielI. Po- gdzie koleżanka Marla Brelt 
dziękowanIa pisemne czy teIn i- pozyskała 65 proc . nauczyclel
ków z odległYCh wiejskich stwa w powiecie Jako czytelni
szkół świadczą o uiytecznoścl ków I załoiyła 2 punkty biblio 
tego rodzaju pla<:ówkl. "Pra- teczne w Mrzygłodzie I Ryma
wdzlwą radość sprawiły mI nowle. Dobrze pracuje rów
.W9;zystkle, -bez wyjątku kslą7.· nlei Mielec. Gorlice. Jaro
kl. przesłane ~d koleżanki" - sław. Tarnobrzeg. 

wydzIałamI oświaty. Pracow
nicy bibliotecznI studIują pro- . 
gramy szkolne. by wt:1ściw te 
u~tawlć pracę z czyteln!kilmi ' 
nauczycielamI. Powobno ko
misję doboru kslęg:lZbioru. 
planując zakup większej U()
ścl dzieJ. pedagogicznych n iż 
w latach ubiegłych . Kon.y sla
jąc z wytycznych XIX Zj azdu 
HPZR Pedagogiczna Bibliote
ka Wojewódzka organizuJe sy
stematyczne szkolenie polltycz 
.ne swych pracownIków wiąząc 
je z pracą biblioteczną. 

NA BUDOWLACH KOMUNIZMU 

WYSTAWA PRAC TECHNICZNYCH SZHOL 
PRZYSPOSOBIENIA ZAWODOWEGO 

Na zdjęciu: Rzeźba w gipsie: "STALIN - TO POKOl". 
Ptaca uczniów szkoły pla slycznej Nr 5 w mieście Czerniowc.? 

Rozstrzygnięcie konkursu na sztukę 
dla świetlic wiejskich 

Rozstrzygnięty został kon
kurs. ogłoszony przez peparŁa· 
ment Szkolenia Zawodowego 
Ministerstwa Górnictwa. na 
sztukę dla świetlic wie jsklch 
o tematyce werbunkowej d') 
szkół górnIczych. 

Jury postanowiło pierwszej 
nagrody nie przyznawać niko
mu. Nagrodę drugą w wysoko
tel 4.000 zł otrzymał Józef Po-

nitycki z Sosnowca. Dwie rów 
ncriędne nagrody trzecIe po 
~.500 zł przyznano Jerzemu 
I'vlu~ze z Lublina j Hazlmiel'zo· 
\Vi Barnasiowi z Krakowa. 

Ponadto dwiema nagrodami 
po 1.250 zł wyróinlono prace 
! len rykI Bogusławski e j z War
szawy oraz Ma'rll j Adriana 
Czermlńsklch z Warszawy. 

Nadeszła zima. Przycichli) 
"kuta lodem Wołg'ł. Po 

jej lodowej pokrywie wiatr 
pędzi śnieżny, zmIeszany z pia
skiem tuman kurzu. 

W biurze kierownika robót 
· prawobl'zeżneJ budowli .. ;;ta· 
lingradhydrostroju" Fledor"J 
Iwanowlcza Kuźmlna, gd7. le do 
brą trzecią część przestrzeni 
zajmuje do czerwoności roz· 
Pdlony piec. zebrali się kiero
wnicy robót. dziesiętnicy I bry 
gadz i ści. l\olektyw szykuJe się 
do wielkiej I trudnej pracy -
ułożenia betonu pod [llnd~

ment gIgantycznej ankrowej 
podpory dla napowietrznej li· 
Ilowej drogi przez Wołgę. Ze· 
branI informuJą o postępach 
robót. 

- Otworowe wędy estaka· 
dy gotowe - mówi dziesiętnik 
Eugenia Godacz. 

_. U nas wszystko w po' 
rządku - Informują armatu· 
rowcy. 

- Zadanie wykonamy - za· 
pewnlają spawacze. 

WIele trudności musiał przp 
zwyciężyć kolektyw. wykonu
jąc swe terminowe zadanie. 
Prawobrzeżna ankrowa pod· 
pora musi wznieść się VI' gó· 
rę prawie na ' 150 metrów. 
Przez nią zostanąprzectągnlę
te liny do takle.1 samej pod· 
pory na lewym brzegu Wolo 
gl, gdzIe buduje się zasadni· 
cze lostaj acJe hydrowęzła. 00 
dwudziestu tysięcy metrów 
sześciennych żwiru. slutru i 
piaskll. potrzebnych przy ro
botach hetonowych, będzIe w 
ciągu dohy przechodziĆ na tej 
powIetrznej linii. 

Na zhocw prawego hrzegu 
przy tyka do dro,U zmech,mlw· 
wany magazyn materIałów. 

W toku robót do tego maga- brzegu. Zeby zrobić wykop, 
zynu będą co dnia wchodzić . okazało się potrzebne "odsu' 
dziesiątki tysięcy ton ła- nąć" wody wołżańskie I ogl'o
dunków. Nie trudno sobie dzić odcinek tamam!. Nie był:> 
wyobrazić, ile siły rob.Jczej by ani dróg ani podjazdu do od
loby potrzeba, żeby dokonać cinka. Podwożenie ziemi 1 ka
wyładunku z\vagonów kolejo · mieni dla tamy było ~wlązane 
wych, ułożyć a następnIe skic- z wielkimI trudnościamI. Jako 
rować te materiały do beto- pierwszy zgłosił gotowosć po
nlarni. W magazynie Hydro- jechania przez bezdroie szo
stroju wszystkie prace będą fer Włodzlmien Tiuwajew. 
wykonywały me<:hanlzmy. Jako były uczestnik wojny 

przejechał on w czasie woj 
ny Wiele d róg. Załadowawszy 
ziemią samozwał. TiuwajeW 0-
strożnie skierował sIę ku ta· 
mie. Prawe koła maszyny szły 
w wodzie. łewe - krętą kra
wędzią brzegu. Metr za me
trem Tluwajew posuwał się 
naprzód. Na odcInku. gdzie 
mlala powstać tama. przewró
cił pudło I zsypał ziemię do 
wody Następny rejs nie był 
już ta,k trudny. Po utorowa
nej drodze poszły tak~e I In
ne maszyny. 

Przy ·sposobności parę słów 
o samym magazynie. J est 0:1 
bUdowany pod ziemią. W głę· 
bokościośmiu metrów są bu
dowane pod zIemne f(alerle, IV 
których umIeszc7.a s i ę taśmy 
t ransporterów . Ogólna Ich dłu · 
go~ć wynosi ponad kilometr. 
ŁadunkI przez bunkry 7.aczną 
przesuwać się z powierzchni 
do galerII. a stąd - na !tno
wą drogę. W ten spost\b cał ·l 
drogę od wagonów kolejO
wych do bunkr(.w betoniarni, 
które są budowane na lewym 
brzegu Wołgi, piasek ! żwir Po wznIesienliI tamy I odsll
hędą przesuwane mech anicz- nięclu wody budownIczowie 
nIe. /zaczęll ryć wykop. Mocpe jak 

kamień słoJealewrollfu, trzeba 
Budowa galerii jest w pet- było wyrywać z wielklc>J głę

nym biegu . .Ies7.cze n iedawno bokoścI. Bez przer'wy pracowa 
na t;'m miejscu stały dGmy kol ły p.:>mpy. Według przybllio
choźników ! rohotnI ków OS3 nych obliczell wylano z wyko
dy; Hynek . 'vV lecie przybyli pu ponad 200 tysięcy metrów 
t u budolV!1iczowle . Część osa· sześciennych wody. 
dy przenieśIl na nowe miejsce. 
Zaczęły pracow"ć ekskawato· 
ry, buldożery I kolwlczarkl: 
Kotwic7.a rz Piotr Anań~kI. za· 
~tosowawszv schodkowa meto· 
dę drążenia galerii. zaczął wy
dobywać IV ciągu JedneJ 7.mi::!
ny do 400 metrów s'l.eścien
nych ziemi. dwukrotnie prz\!
kra czając normę. Posługując 
glę .Iego metodą, hulc\ożerystf! 
Michał Juszkin pcdniósł uro
bek Jednej z lliany do RnO me 
trów s7.e~ciennych ziem!. 

Z entulJazmem pracują hu· 
downlC7.owłe ankrowe) pod · 
pory. Według projektu jC:'st J
na bud{)wana w woclzlt) kolo 

W czasie zimnych dni listo
padowych, kiedy wykop zo
stal całk owic Ie pr-,:ygotDwany 
do układania betonowej podu· 
szkl pod fundament ankrow ej 
podpory, rozszalała się na Wol 
dze burza o niesłychanej oile. 
Rzeka zapieniła sIę. Og romn e 
fale zwaIny się na tamę Izmy· 
wszy jej grzebień zalały wy· 
kop. Jedna chwila ,i -~ pracy 
"Iielu dni nie pozostal nawet 
ślad . 

Zdawało sIę , że wszystko 
stracone. Lec,7. budowniczowie 
nie dali za wygraną. Cały Iw' 
lek tyw ruszył do walki z roz· 

szalałym :!:ywlołem . Tamę pod
nIesiono wyżej i wzmocniono 
ją od nowa. Przy pomocy awa
ryjnych pomp usunięto wodę z 
wykopu. Ułożono betonową po 
duszkę. Kolektyw zwyciężył. 

Wszystkie roboty na odcin
ku są prowadzone systemem 
taśmowym, według ściśle obli
czonego harmonogramu. We 
dnie i w nocy można spotkać 
kierownika robót Fleclo ra Ku:! 
mIna I dziesiętnika, komsomoł 
kę Eugenię Gorłacz. Obok sIe
bie pracują armaturowcy 1 
spawacze. 

Przekroczenie norm stało się 
prawem dla kaŻdego budowni
czego. Nie na próżno odcInek 
dzierży w swych rękach prze
chodni Czerwony Sztandar 
.. Stalingradhydrostroj u" LI
stopadowe swe zadanie wyko- I 

n ał kolektyw na 150 proc. 
We<lług planu na ułożenIe 

żelazobetonu w fund ament po) 
'pory przeznaezono mleslac 
czasu. Budownlcz()-
wie P ootlUlowIII trzykrotn ie 
skrócić ten termin, zobowIąza
wszy się zabetonować fundn
ment w ciągu (;zieslęclu dnI. 
Wykonują onI z honorem 
swoje iobowlązanle .. . 

Codziennie z różnych od
cinków wielkiej stalinowskiej 
budowI! przychodzą radosne 
wiadomości o znacznych postę
pach pracy budownIczych . Ro
śnie szpuntowa ściana. powięk
szają się na Piaskowej wyspie 
tamy ogradzające główny wy
kop, coraz dalej I dalej wdzie 
ra sIę w step kanal Worga -
Ural. 

Na historyczne uchwały 
XIX Zjazdu :{omunisiyczneJ 
Partii Związku RadZieckiego 
budowniczowie Stalingradz
kIej hydroelekt rosta cjl odpo· 
wiadają ofiarną stachanowską 
pracą· . 

Tl. E. N. 
(Trud) 
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ARCHITEKTU'RA NOWEGO RZESZOWA 
Z abudowa Rzeszowa wvrer 

sin na przy pad kowości -go· 
spodarki kapitaltstycl.ne.l. Ii'; 
układzIe urbanIstycznym mia-

nil swojego zasadniczego za- _ nyml będzIe stanowił skończo
dania komponowania przestrze ną archltektonlcmle całość. 
nt. że ,1esz c:ze nCl Jego projek- Trudno jest autorowI proje
tach ciążą pozostałoŚCI forma· ktu placu opisywać I chwalić 

Model Domu l\ullury na (}sil'dlu lOR przy ul. Dąbrowsl.iQgo 
w eC', !:>C'u,j!),e 

sta brak jest jakiejk(>lwick j:1- I: stycwe, że buduje się budyn
sne,l Iwrnp<.uycji przestl'wnne.l . ki tzw "plloełkCl", 
Gdy pie!'wszy raz szedł ,~ nl 11 ' l _ , . 

się swą pracą, Mogę tylko na
szkicować wizję przyszłości lr 
sledla - wizję zresztą bardzo 
bliską, której realizacja Idzk 
szybl<o naprzód dzięki tClklm 
ludziom jak kierownik budo 
wy ob. J, Bdsek, czy mLijst ~I 
Rwcidlo, elektryk I\obialka i 
całej załodze sz lllkatorow . 

Dla zo,'ientowanla zamiesI 
cl.am o pinię fachową z pierw 
szegc> ogólnopol<kiego pokaz" 
archi tek tury: ,.Właścl wa m," 
tada poszukiwań, duża ' Iyscy · 
pllna projektowanIa, prawidł:r 
wość kształtowania fOł'my. Po' 

llCc) m t R~eslowa nie moglem "'! roku 1919 ...... opdrclU o 
zrlać sobie sprawy, gd7ie jest wiell~le z?Oh~c,:e .ZSI{I~ nast.,!
główni'! rlrle ria, gd zie mol.," , pll ,\ naszej nrclllleklune prze 
byr. śrócimiekle l .1,,1< "Ię wra tom. Wysunięt,a teza, r,e praw
ca na dWC1l"zec. Arcł1it ,~ I(:lIr; dziwa ~ztuka Jest nal'Och>wil w 
miasta POZh:iwlona jest tel ~orml e, socj<llislyczO<I. w tre- _. 
swoi2tego p~ę'<l1a regl ;:mu, kU) scJ, OIW\5rzyta oczy wielu ar-
I'e możęmy dostrzec np, IV chilektorn i skłoniła ich do 
Prlem,,~I!I C7.V Jarosławiu . samokrytyki. 

V/e ' w(' 7Psnym okre<;le po- Na nowym o,ledlu :;;:ORo-
woJennYlll , ni2skty mocno Z3' wskim pr/y ul. Dąhro · \'sklc! !o 
kor7f:nilj·ne obcl:)żenia spowo- dominanta 8rchJlekton ioną bę 
dowaty, że w Rzeszowie pow- dzie o3\edlowy dom kultury na 

otoczeniu balustrad 1 latam!, 
a na trzecim poziomTe scho 
dów dwie rzeźby obrazują<.:e 
naukę I sztukę ludową , pOl..J 
strzyżonymi kwietnikami I 'ly 
woplotami, będq z~udo\Vane la 
rasy schodowe l kamIennym: 
murami oporowymi, htarnla· 

{ni l wodą, Na plClCU tętni'! 
cy m życiem p;] wstan<j duz~ 
,k 10py tzw . SOf'7.ężone, cul,ler 
nie, kawiarnie Itp. Po kilku 
pOl.iom<ich schc-dó\V l minięciu 
akcentów rzeih iarskich Z118j 
d1.U,ny się we wnętrzu domu 
kultury. W westlbulu na znm 
knlęciu wiJni;,ć będzie lnpty', 
ze sceną Honsty l uCji LJolski eJ 
Rzeczypospolitej L ' lcłowej w 
środkowej parli I, a pod nim 

"SPOR O MICKIEWICZA" ste- krytyki burzuazyjneJ do "Dzia
fana Z6łkiewskiego, wyd. Zakla- . dOw" eZGści trzeciej, kłRdąc duży 
dU Naukowego Im. Ossolinsl<lch, nacisk na sceny reaUstyczne, a 
Wroelsw In52, stron 2'16, ry~in 10. nie mistyczne Omawia z kolei dzia 

Praca ta jest najlepszym przy- l ainość poety w Paryżu na' tle 
Kladem, .lak naulwwe opracowa- walk Ideowych i poczynan Qrga
n\e może być pomocne w p\:acy ~izacyjnych Wielkiej EmigracJI, 
nauczycieli Języka polskiego. Czę- juz Jako pisarza gł6wnle poiitycz
sto słyszy się skargi na brak mn rk nego, pUblicystę i krytyka, nleu!
st stow~kicl1 opracowań m.onog ra- nie ustosllnkowanego do porząd40 

Ocznych I ob,zel'l1iejszych prac z ku burwszyjnego Autor książki 
zakresu historii literatury w uJę- zmienia caikowicle interpretację 

ciu namowszym. Żółl<iewskl w iJeologll Ksiąg Pielgrzymstwa, 
pewnej mierze próbuje temu zal a- które z pozycji wybitnie ahisto
dzi':. Obrał Micl<iewicz'} z wielu . rycznych traktowano jako pomnik 
'vzględów: zblii,a s ię setna roczni- mesjanizmu, podczas gdy one w 
ca śml<'fcl poety, "mickiewiczolo- duzej mierze s ta nowIły politycz
gia f.:>lska jest zaśmiecona poważ- nc wystąpienIa ideoioga walki re
nie przez buri.uazyjną kry tykę" wolucyjnej, 
(jak mÓwi aulor ksl. ątl<l we wstę

ple), trzeba więc dać tak naukow
ronl. jak i szef okim masom nową, 
:<ompJetną mono~l'afię' u na
';zym wl.::l'<lrn poecie. Autor w 
.<rńtldm \'/st~ple określa cha rek
t0r ~wej pracy, Ma ona obllc~c 

)O len1lczne i LOfule ctrogę nowym , 
.5ZCZC ':o!uwyrrl opracowaniom. 

Walka z "reakcy,j ną legendą o 
"lic:clewiczu' , która toczy się już 

1 łllgO na tamach pr asy. na zjaz. 
:ach pOlonislycznych, jest wclą~. 

'ywn. Zółkiewskl silnie, choć szkl 
':owo wyblern z niej prohlemy 
'" Ibardzlej palące, Przede wszyst 
, im atakuje ahistoryczne ujmo-
vanie rozwoju tw6rczości Mickie-

W "Panu Tadeuszu" widzI Zól
I<iewo:d pr7;ede wszystkim parl~ 

rcolizn1l1 w t\vól'czości poety i pod 
tym kątem rewidUje poglądy o 
nim, 

Dalszą dzlalalnośc at lio śmierci 
poety opiera badacz silnie na pod
lo7.u hlsi..ol'ycznym, omawia krótko 

osunki polityczne. spoŁeczne, 

kulturalne we Francji i w Polsce 
pod- zaborami, uwzględniając Ico 
odbicie w literaturze krajowej, 
Na tym tle nakreśla dzialalność 

Mickiewicza jako wykładowcy, pu 
bUcysty w "Trybunie Lud6w", 
kr6tko działalność w czasie Wio
sny Lud6w, 

Przy koncu autor podaje pró
bę 'syntetycznego ujęcia znacze-

Plac na Osiedlu przy III, Dąbrowskiego z Domem Kul/liry 
i zabudowaniami ud strony IJoludrlluwej 

I 

wic7.a. W tym ceiu nakreśla tło 

historyczne, dzIałalności mlodych 
"omantyk6w z Mickiewiczem na nia Mlcklewicza jako "poety epo
czele, które bardzo silnie ukształ-
towało linię rozwojową poety, Na ki, w kt6reJ kształtował się pOlski 
tym podłoiu Zółkiewslci nowator- naród burżuazyjny" (cytat ze stro 

.. Projekt wllętrza Domu Kul/liry 

ważny wysilek twórczy, forma 
wybranCl zdecy iowanie I roz· 
wiązana właściwie. problem 
wyrazu piCIstycznego wysun ię· 
ty na pierwszy plan, Jasność 
k,Jmpozycjl osiągnIęta prosty 
mi środkami", 

Całe założenie urbanistycz· 
no - architektoniczne placu, .~ 
domem kultury, zostało wyty
powane na ml~dzyn3.rodową 
wystawę architektonIczną da 
Belgii, jako jedna z 30 prac 
obrazujących dorobek urchit,~
klury demDkratycznej Polski. 

"Trzeba podkreśl ić, że narl 
arch itekturą I realizaCją plu
ilU urb;Jnistycznego osiedla pra 
cuje nie tylko architekt. ale i 
cały sztab rzeźblany, mahtrzy, 
dekoratorów zrzeszonych w 
pracowni sztuk plasty'cznych. 
Lu(l zie ci położyli sohle za 
zadanIe stworzenie dzieła sztu
ki, które by mogło odzwiercie
dlać wIelką epokę budującego 
się socJalizmu, 

stCllo wiele nowych budynków 
mieszkalnych I biurowych, na 
przykładach których WidzImy, 
że architekt - twórca nie speł 

450 osób. Starannie, dokładnie 
budowany jest ten n ied uży o
biekt, który z placem I są 
slednlml budynkami mleszkal-

Poza starannie oprncow'l
nym placem, na którym od 
stroryy ul. DąbrowskIego bę
dzie mieściła sic fon t~nna, w 

ZNACZNE Widoki powodzenia mlalby fa
szyzm. Jako typ organizacji politycznej 

i społecznej, jest on pIerwszym protestem 
zachodniej psychiki I kultury przeciw miaz
matom komunIzmu" - pisał w 1936 r, na 
lamach jezuickIego "Przeglądu Powszech
nego" ks . l\oslbowlcz. W swych zachwytach 
nad faszyzmem ks, Msibowlcz nie był by
najmniej odosobniony, Taki był kurs reak
cyjnego kleru. W zależnoscl od właścJwo~ci 
IndYWidualnych jego rzeczników przedstawia! 
on hitleryzm, mniej lub bardzieJ poetycko, 
ale zawsze e!1~uzJastycznie, Zeby nie być go
łosłownym: 

"HItleI' rozpalIl dusze narodu niemieckie
go nową Ide'l, Tą Ideą Jest obrona cywiliza
cjI zachodniej przed komunizmem, Idea 
wzniosła, o wnechludzklm zasięgu, o reli
gIjnym charakterze" - zachłystywał sIę ks, 
Pastuszka, Tych. którzy mleJlby chęć wy
bIelić k~, Pastuszkę jego ewentu[łlną nlezja
jomoścłą Istoty hitleryzmu, należy pOinformo
wać, te ten pochwalny pean zostaJ napIsany 
po dokładnym zaznajomIenIu się z dok~yną 
I prógramem HItlera, przytaczamy go bo
wiem z' książki ks, Pastuszk I pl. "Fllozoficz
ne l społeczne Idee A. HItlera", ks ią żkI hę
dącej recenzją 2... "Mein Hampf" , tej bi
blii lurtobójstwa. Hs. Pastuszl<a zna t zaioże
nia hItleryzmu, Wiedział także o tym, ze zna 
je równIeż Watykan, corocznie aktualizują
cy oficjalny Indeks kSiążek zakazanych, na 
którym, o czym też ks . Pastuszka doskonale 
wIedzIał , nigdy nie figurował "Mein Hampf", 
Zresztą było już wówczas puhliezn<l lCljemnl
cą, że wurany Watykanu, joz"l~a Slampfer, 
okazvwał Hitlerowi wydatną pomoc przy pI
sanIu "Meln Hampf"ó 

Jednak nawet zachwy~~ !lo Pastllszkl oka
zują się blade I skrom"''' ",." be c, hanIebnej 
apoteozy zbrodnI. jaką 1:) '1,' W~';l,ana W roku 
1939 (!) b~o~zura N;:;,~~ :re~,~ Jn~'.y t,;tll .:',k
cj! Hatoh"'~ie! ;-",tyt'.;ln'v ~]1,' 7 ro;brajającą 
szczero$c.!ą .. Hat'4ll1cyzm l totalizr..", W brer 

Stara miłość 
szurze tej czytamy o hitleryźmle : " Powstaje 
nowa forma życia, porywająca swą sugestyw
ną s iłą . Giganlyczność, rozmach .. . oszałamia, 
Budzą się powoli w duszach naszych dziwne 
tęsknoty" . 
p rohitlerowskie oblicze hierarchii kościel-

neJ w Polsce bylo naj wierniejszym cd
biciem watykańskiego programu, Było kon
sekwentną realizacją poLItyki watykańskiej, 
To przecież pap i eż Jako pierwszy aznał Hi
tlera na arenie mlędzynnrodowej, zawierając 
z nim w błyskawicznym tempIe konkordat w 
1933 roku, Honkordat, który zobowiązywał 
katolil<ów niemIeckich do "nlerobien!a ni
czego, co mogłoby narazić reżim na nIebez
pieczeństwo", (art 16), 

Pomoc i poparcie Wat'J kanu dla Hitlera 
były wręcz demonstracyjne. "Wyslłkl klerow 
nlków kościoła przyczyniły się zasadnIczo do 
stępienia przede wszystkim w katolickiej czę
ści ludności naj ostrzejszych elementów lIbe
ralno-klasowo-woj\ljącego rozwoju". W ten 
sposób własnie w katolickich kołach Niemiec 
przygotowane zostały najskutecznIej zdrowe 
zasady socjalne, którym dojście do władzy 
narodowego socjalizmu w 1933 1', udzIeliło 
mocy", - Stwierdzenie to wyjęte jest z 
.. Podręcznika rellgijnych problemów wspól
czesnoścl" - dzieła arcybiskupa Frelburga 
dr Honrada Groebera . Na karcIe tytułowej 
książkI widnieje napis: "Zalecone przez gre
mium episkopatu nIemieckiego", śwIadczący 
o tym, że podręcznIk n'.e jest tylko prywat
nym wyczynem arcyb!skupa, 11;'('z zbIorem tez 
l poglądów cieszących się pełną aprobatą 
episkopatu niemieckIego, 

Jak wIadomo Wa~ykan nie ::nalaz\ anJ slo
• wa potępt enia dIn Ar,3chl>1ssu Al'strll, 

anI zagarnię-cia Czp..:hoslow~c..il. milczał gdy 

s:<o określa \"aikę romantyk6w z ny 287), prZOdującego poety postę-
cR'ytat: "ObJj1wateLle d PLllskiel Idasykami, jako silnie polityczną . powej literatury, 

zeczypospo Itej u owej m l ' Rzuca nowe /,wlatlo ns dzialainość 
ją prilwo do ,kexzystanla ze 
zdobyczy kultury I dCl twÓ,. Filomatów i dwa lch polityczne Bogactwo problęll16w, które au-
czego udzluiu W rozw'Jju kul n\lrty, WystępUl~ przeciw trady- tor ujmuje w myśli marksistow-
tu ry narodowej" , Po lewe I cyjnym Iwncepcjont komentowa-

nia "Ody do młodośc i", a uważa sl<ich wskaza"', rewizja utartych 
stronie scena z rozbudowują 
C2g0 się przemysłu, po prawej .tą za dowórJ rozszerzenia perspek- poglądów o twórczości poety w 0-

uprzemysłowienia rolnictwa. tyw poety na platformie pOlitycz- parciu o konkretne utwory, które 
Zwiedziwszy kluby .. czytelnię, no-społecznej, a ni C' przeżyć oso
salę gier l zabaw pr:.ejdlie· bistych z Marylą, do których do
my do sali widowiskowej, tych czas przywiązywano zbyt 
gdzie uderzy nas niecodzJen- wielką wagę· OmawIają c Ballady, 

ŻÓlkicwskl prawie wszystkie oma
wia w kr6tkoścl, ułatwi nauczycie
lowi Języka polsklego właściwe '1 

ny Wid9~ -:-- malow<Lny plafoo , Z6łklewski zwraca uwagę na Ich jasne sprecyzowanie interpretacji 
średniey 10·metroWej mówi'ą- 'wal'or społeczny; ludowość - za- ulworów przerabianych w szkole. 
cy O dorobku narO<low~j szt,,· cierane w krytyce burżuazyjnej , 
kI. Zobaczymy scenę z ,,[{al Bardzo silnie zbija legendę bur- Szkicowy I problemowy charakter 
ki" MoniuszkI (także czyta żl)a? yjną o pObycie Mickiewicza książki moż\! zachęcić do samo
nie poezji, dalej tańce ludowe, w Rosji ł jego mHowo-mistycz- dzielnej, naukowej pracy, 
fragm ent przedstawienia ama- nych tam przeżyciach. Według naj 
torskiego na tle zarożeń ogro· now~zycl1 badan, poeta bardzo sil- Mimo, że je" to pozycja nauko
dowych Lańcut8). Nad sc('n0 nie związal się tam z del,abrysta- wa, mogą ją czytać uczniowie wyż 
d0mlnuje ptask?r7.e~ha Z t;]ń mi. Je~L to ol""s jeszcze najmniej szych klas (X, XI), a pewne jej 
C~.ml. rzeszowskimI, a na gal':!· zbodsny, pole do popisu dia przy: 
rll plę~ma .ornamentyka, ktÓl'~! szły ch naukowców, . 

wybrane zagadnienia mogą dostar 
czyć materiału do omawiania w 
ramach zajęć pozaiekcyjnych na 
kółkach polOnistów, Dość obfite 
przypisy uzupełniają książkę I mo 

przewIJa Się przez pl1zostalc I 
fragmenty wnętrza sali. 

. Naświetlając tło his~oryczne po 
- Oto obraz fragmentu no- powstaniu listopadowym \v kraju j 

wego pięknIejszego Rzeszowa na emigraCji w oparciu o llteratu- 'lą dostarczyć też Ciekawych ma-
ni edal ekie.l przyszłośc i. rę, Zółkiewskl rewiduje poj<;cia terlalów do omówień, 

rdzewieje 
wojska hi tlerowskie przekroczyły granicę 
Polsk i. A gdy odezwał się to tylko po to, by 
pouczyć Polaków : "Wasza boleść powinna 
być pozbawiona chęci odwetu". 

Tymczasrm coraz straszniejsze wiesci do
chodziły do Rzymu z dalekiej Polski. Obozy 
koncentracyjne, masowe egzekucje , tortury 
w lochach gestapo... Wkd y to w· grudniu 
1941 roku w liście do kardynała Sapiehy 
papież napIsai: "Uciski, klóre w zamiarach 
Boiych oraz z jego dopuszczenia zwykły być 
cząstką I udzialem pobożnych ... mocnym da
ją okazję do wielu cnót i przygotowują im 
wienIec chwały", Tak oto Watykan aprobo
wał barbarzyństwa i zbrodnie hitlerowskich 
zbirów popełn!ane w Polsce , NiewątplIwIe , 
dokładnIe znali to' stanowlQl<o Watykanu I 
solidaryzowali się z nim w pelni, księża b;SKllpi: 
Haczmarek, Lorek I AdamskI. gdy II'lyw,Ji 
wiernych do loJalnej wspólpracy z okupan
tem hitlerowskim , A także ks, Trzeciak, gdy 
pi sa ł hitlerowskie llrcszury i puhlikowal hitl e 
rowskie artykuly na lamach szmattawego 
"Nowego Hurlera Wai 'szaw"kiego" I ksiądz 
Lellto, gdy organizował faszyslOwską banc:ę 
NOW, gdy jako jeden z jej przywódców 
współpracował z gestapo w tropien iu i mor
dowani u polskich patriotów, walczących z 
hitlerowskim okupantem , gdy w listach do 
gestapowca Zeissn przedstawIa! plan 7.lIkwi-

• dowanla O<Idziaiu AL Martyny, gdy pomagał 
Niemcom wyśledzić, a następnie otoczyć I 
wymordować grupę partyzantów AL w leś
niczówce kolo Czernichowa. 

Sromotną klęskę poniósł hitlery;:m I Jeg~ 
tak ponętne dla Watykanu plany zahń

lOowania pootępu, zdławIenia ruchu robotnI
czego, zniszczen!a jedynego na świecie pań-

stwa robotników i chlopów. Watykan jednak 
nie zJTIienll swej politykI, nie porzucił ma
rzeń o zdławi eniu wolności narodów, Nieue
alIzowane zamierzenia Hitlera kontynuują 
imperiilllści 'lmerykanscy, a "dzielnie" poma
gają im w tym neohillerowcy spod znaku 
Adenauera. I znów jak przed laty Ich hitle
rowscy poprzednicy, cieszą się oni gorącym 
poparcIem Watykanu. 

"Nasze władze kościelne - przyzna! na 
procesie krako'.'!sk im ks. Lellto __ były prze
ciwko pokojowI" 

Wtedy prol<llrator zapytał: A czy zdawa
llścle sobl\:! sprilwę, ~e w obozIe wojny znaj
dują się Niem cy z'achodnie?" 

Osk.: "Było to dla mnie coraz jaśniejsze, 
r tutaj mówią fakty: stolica apostolska nie 
u znała naszej granicy zachodniej, wskrze
szala rewlzjonl Lm przez list do biskupów nie
mieckIch w roku 1949, w którym wyraz iła 
ubolewanie wobec wysiedlonych NIemców I 
nawet bylego sufragana wrocławskiego usta
nowiła arcybisk upem z sied z ibą w Kolon!! 
dla wysieJlellców, którzy mają wróc\(' na 
Z'iemie Zachodn ie, nie Llstannwlając bisku
pów tyc h dieceZJ i", 

I\ ie od r7.eczy będzie może wspomnieć na 
zakoiiczcnie tych rozważań pewien artykuł, 
który ukazał się w roku 1950 na lamach 
"Tygodnika Powszecbnego", będącego jak 
wiadomo organem metropolitalnej kuriI kra
kowski ej. W nl'ty'"ule tym czytalIśmy (w, r . 
lOGO!) ł. , JeŻe li chodzi o narodowy socjalizm 
(hill ery!m) to IV sklad Jego śwIatopoglądu 
\vc hod z iły n iewątpliwie pewne- tezy słuszne" , 

Dosw kiwanie s ię "niew'ltpliwle słusznych" 
cech w h i tJeryżmie w roku 1950 okazało się 
nie tylko S7.a leilczym uporem m;jniaka, ale 
konsekwentn'l kontyl1\lacJ<l perfidneJ, prohI
tlerowskieJ polityki. Polityki, której wyznaw
ców I \'vykonawcó w oglądaliśmy niedawno 
na ławie oskarżonych w KrakowIł, 

B, Dróżdi 



OFIARA I,A W ANSU'I 
ZClrzęlo sle od tego, że przez l anI się obejrzałem, Jak zosta- on Jak nIe skoczy: "Slu~haj" .~ rt'wnać opóźr'3nie, Cląg-łe a· 

kilka ' mIesięcy z rzędu wyk o- bm ... pomocnIkiem magazynie ' - powhda - my musImy Wy· warle. przestoie ... 
nyw::lI""r1 nrzed termInem swa ra. s Iwać nowe kadry z doló·. . Silolkalem wczoral Władka 
.Ie zadania prorh, kcy ine I nn Pann' Mania, ta rudawa Nie zraza Icie się. to są wasze t . !Ż tokm-z. raze I sIę uczyllś 
sw.olel toknrce .O~18' atem do ' hl ondyna w lokach. kiedy mi ooczątki. D",m wam teraz o J. my... POP'adało się tr ,l chę 
20n nrocen f nor'l1y. nrlcjflw<ł'1~wole onnl C'rkl. I.IŚ- "owledzialna pracę . W na~zvm ('~mlfll lę s '~cznle z tych 

Pewnego razu we7Wan,) mlechnęła sIę ironIcznIe I wy- dzIale zflopatrz" nla' hrak lu· Illotc:h aWilOsów. Ja też awn.,· 
mnIe do dyrektora. Był tam i "rl/lł~ nrze? zęl:Jy: "No. nie cizi. dostawy otrzvmlllemy z J - S '.I.ię - powiada - z hr"g;H : 
sr-,kr,"'lrz ol-O';" nl ne.11 pllrl"i· wiem jak tam sobIe dacie ra· pMnlpniem. Dólrlzierle teraz ~IV zostalem maistrem. a o"tal 
nel oraz kIerownik persona l· de ... " !!lm prilcować. Będzle<:łe iŁŻ' nio ,,!lS ,!nl' i ę kiero nikil d71 
ny . - .. Ohvwiltelu Ziellńs. I Dałem ,>obip raot>. Pra"a ... 0' dZić, uzg-adniać termIny na('i ~· tl' tokad .Uczę sic w szkol ' 
- oowlilrlil rlvrektor - wldz l· mornikil magazyniera - nie kać dos awców. żeby s i ę nie wi?rw. Wfd herlp inżyniel'em 
my lak sle ,>tRracje. 18k ' w~n. można powlprl',ip" - jnterp~lI' opMnla li. Tam nflm wl,~6nlp 1.lo:~e 7.Osl~n(' klprlvś dyrekto. 
rniJoill ~kr8c1nie Irlzle T <ll<I"h laca ... leśli kto luhl. tu spra- notrzeba t~klch ludzI lak 'vy. rr:m t(>!,l"'irzt1ymr. 
llldzl nam potrz0ha. pracowi· wozrlilnk{l. 18m wyka!.lk n1pl- nr~cowitvch. z Ini·latvw ą " . Na pewno zostanIe. Od r'l'W 
tych. z inlclatvwą Slvszell ście "Cle:. rem,lnenclk zrohlć. s~lda Co miałem roltić? Mll.~imy Sf:"1~d na właściwej drodze . A 
Z'lpewne o awansie sDo!ecz' 1J71l'0\lnić z buch8lterlą. Ale "rzecież wysuwać nowe ka- J87 ... 
nym? Otóż \Vysuni~mv wa ~ do Tnnie ta rohotil nie w sm<tk dry... Dowiedziałem się poufni<: .J,] 

pracy umysłowej nostmli 'cip S7!<t. hn tu nlszesz i piszesz... Zaczałem ieździć. Pl'Zekona- Oloie[!o kierownik?. że dvrek· 
odpowiedzialne zildcmi8. G-a· '·1 chclCl''lhy się konkretnIe. no lem się, że podróże kszlałc<j. cia typuje mnIe na kur~; i.L' 
tuliliemy ... · w orodllkcil... CzJ<Jwlek ma dużo cza~u du mv kierownIków bezpl("czeństwa i 

Nie WiedzIałem. czy sie cie· Spol'kam w miesi ac późnIeJ ś l enla. wysiarluląc po różnych hi gieny prilCY Podobno te 
szyć. czy smllclć Luhiłem <wo' rlyrektora. pyta sIę mnie, Jak poczekalniach aż nrzY.ldzle je· wiplkk wyróżnlcnie" . bardzo 
.larohotę i . żal mi było ia po· mI się nowa praCi) podoha . . Ja f!0 koleJka. aż dyrektor slwń- 0rlr'''''''·in dzi8Ine zadAnie ... 
rzucać . Ale." a'rlans spp!ecz· mu O(l to. że nlehardzo. że wo- czy konferenCJe czy odprawę Minął pierwszy miesiąc ro· 
ny ... zaszczytne wyróżnienie .. lal bym dJ maszvn y wrócić. ale I będzie mÓ .rrł załatwIć lego ku. a nasz Zl1kl8d wvkonfl! mit> 

Zabytkowe kamienice na ronl' fl w Prutnyślll od strony poluanio
wej. - Druga od lewej jedna rUljstarszyrh kamienic z roku 

1515 z fasadą renesansową 

" Poszukujemy zastępcy dyrek
totad", wielkiej nowoczesnej ce

gielni. 
Pierwszo-
rzędne 

kwalifika
cje zawo
dowe - ko 

nieczne. 
Wymaga
my rów

nleż przy
pr~ynajmmeJ względnej uczci
wości. 

Komentarz ao takiego ogłosze 
nia jest oczywiście zbędny. 

• * 
Stosunki amerykańskie !lustru 

fe następująca historia, która 
swego czasu obiegła prasv ame
rykańskq: 

Do pewnego miasteczka w po
łudniowej Ameryce przybyła tru
pa teatralna. Dyrektor owej tru
py miał psa Herolda, który po 
,Jierwsz{Lm przedstawimiu uciekł 
w ·niewiadomym kierunku. IVia
śCleiel psa udał się więc do r8-

dakcji lednego z pism i poleCi! 
zamieścić następujące oglosze 
nie: 

"Zginął 
pies prze· 
zwany fie
roldem, Il/o 
go znajdzie 

otrzyma 
nagrodę w 
sumie siu 

dolarów". 
W drodze 

pO'(i!ro/nej dyrektor przypomniał 
sobie, że nie podał w tym oglo
szeniu swęgo adresu, wróci{ więc 
do redakcji, . gdzie zastał tylk() 
jaktep,'oś malca. Wywiązała się 
między nimi następująca rozmo· 
wa; 

- Gdzie jest pan redaktor? 
- Nie ma go. 
- A administrator? 
- Też go nie ma. 
- A zecerzy? 
- ' Też wyszli. 
- A kolporterz!J? 
- Nikogo -nie ma proszę pa· 

fla. Wszyscy poszli szukać psa, 

OGŁOSZENIA Z;. PRASY ·· SANACYJNEJ 

lnam kilka Języków w mowie 
i r:iśm/e oraz perfekt stenografię. 
Szukam pracy najchętniej w skle 
P/t spożywczym". 

• • 

"Ożenię się z właścicielką wę-

Pytali się nied!tN.'no zaufani 

pIzyjaciele' Winstona Churc1zila. 

jak się przedstaWIa przy~złoś( 

Anglii. Churchill zmęczony ndpo 

wiedział: "Nikt n't mcże mi 

b i'~~ . ta . ,tłe, że żyję raczej w 

przesz{oś,rJ 

dliniami. 
Zgłoszenia 

z [%gra 
fiq sklepu, 
. za zwrot 

której rę
czę słowem 
honoru". 

spl·a wę. Dużo sohle myś l Hlem ~Iecznv rrlAn ledwie na lakI. 
' I coraz częściel zaczalem za- 8(' procent ... 

:tana wlać się co lA tokarz tli Dość tego. nie poiadę nR ża 
'hśc lwie robię. NIc \l'rlOilk ni e den kurs . .Jutro Iclę clo dyrek 
:locrlem wymyśleć marlref.(O. (f'ra i ;-dbo mnie drlle do tok il.· 

Ostatnio nasz zakł ad Z3rz\,- ni. 81ho wvm8wi8m pracę .Jui 
'a zawalać plan Porlohno il O·..., wipm.[(r!?ip molR droga do a· 

· '~. !o wąskie gardło w dziale W211Sll. Do prRwdzlwego awaJl · 
'lk'l rń... "u. wedł ll g PriJcy, umiejetno 

Korzysta .lac z wolnej chwili. "C I ZAwodowych I Zamił)WAń 
'nszedlem do swoiego stare· n 7Jwne tylko. że". nikomu w 
'0 dzhlu. Ręc~ 011 opadły m'szYm zaktarJzie to nic orz\, 
n rzy mOlel mAszy nI e stOi la' 57!O do Q'lowy. A przecleź to 
is m!'oozieniec i paori:e drOl!o le.kiP nrnste. 

""n nv m Iter!rll. [nnl tez. ele· (PowYŻSZE;' . fakty przekazał 
:ent hard70 s18bo WYkw~Jifi· w li~el(' do redakcji .iede.n 7 

"OW8 nv. M f)lster s~m st ... I !1I'IJco\"ników przemy~ł" meta 
nrzy mHszyn\e l rohl. żeby wv- !r)wego). W . lt 

POD OKUPACJĄ DOLARA. -
ATKIN T., ROJEK T . 
Książka omawia cele I skutki 

amerykańskiej okupacji w Euro
pie zachodniej ze specjalnym u · 
względnielllem Niemiec zachod
~lch. Nil podstawie wielu faktów i 
wypowIedzI, na podsta~v le konkret 
nych przykładów: autor wykazu
Je że amerykańSka okupacja w 
Euro'ple zachodniej prowadzi do 
coraz większego zubożeni a" ludno
ści; pozbawia poszczegÓlne k raje 
niezależności I stanowi wielką 

groźbl dla pokoju. 
Ksią;;ka nosi charakter publ.icy-

styczny. Napisana jest "ywo, cłe

kawie i · przystępnie. Daje wiei' 
intel'e5ujących wlactomo:ici. k tóre 
ilustruj ą omawianą prOblematykę . 

Przeznaczona dla s~eroklego kręgu 
czytelników. 

SZALEJĄCY REPORTER. 
KISCH E. E.: Kslążka' ~awiera kil 
kana!;cie świetnych reportaży z 
wędrówek ' po świeci~ w latach 
1927 - 1935. Kisch wyrótnla sit'; 
niezwykłą bystrością obserwacji, 
a żywy 'j barwny opis zdarzeń I 
przejawÓw życia czyni tę książkę 
nIezwykle Interesującą . 

~_~_~.~łI 
Muzeum rewolucji w Nloskwie 
Muzeum Rewolucji w Mo~· 

kwie posladil 300 tyslę\:y ek ~ 
ponatów - dokumentów. Obl'<1 
zÓw. afiszów i rzeźb z czasów 
Rewolucji Październikow e.!. IN 
17 wielkich salach mleśri si~ 
6 oddzi81ów muzeum. W plen,' 
szym oddziale Jest przed,;~awio 

: ny rozwój ekonomIczny i poJi 
I tyczny Rosji w końcu zeszłe· 
, go l początkach obecn::go bln 

lecia. Są tam dokllmenty Inc:.· 
wlące o pierw~zych orgr.lOiza· 
cjach marksIstowsko - lenino\'! 
sklch. Drugi oddział Jest po,~wię 
('on y rewoluc.il 1905 r., trzeci 
obnnujc lata rządów reakc.!l. 

cz warty nowy wzrost sB rewo 
IlJ cy inych w latach 1912-
1914. Dalej pokazana j;lst w 
eksponatach pierwsza wo.1nil 
~wiatO\;a I rewolucj a lutowa 
1917 roku . Główne miej see w 
mu zeum w.1muje ood z lał perl 
nazwą .. Przy pogotowanie I 
przeprowadzenIe WIelkIeJ Rz· 
wolucjl PaździernIkowej". Od 
rlzle lne sale poświęcone są wal 
ce mtodej rad7.ieckie.1 republi· 
kl przeCiwko InterwencjI. 

TysIące ludzi przewija si\, 
przez to muzeum. ogląda.j~c 1. 
' .. Rciekawlenlem cenne za],y~,:l 
I pamiątkI. 

Euka]j ptusy 
POjęcie eu kallptusowego 

drzewa, wIąże się w naszej 
~wladomości nierozerwalnIe 7 
egzotycznym kraJobraz~m I 
gOl'ącyml kr8Jam\. Nie rio 1')0 
myśJeniil wydaje się fakt. by 
f,Jotężne te drzewa mogły ros
nąć w naszym klimacie, by 
"'odzlwiać .1e można w środko 
wej Etlrople. 

/\. tymczasem próby prz~
szczepienia eukaliptusa n :ł na-

szą gl e bę udały się znakom: · 
'cie. Eksperyment ten podjęli 
uczeni radzIeccy w opareiu o 
metocly agrobiologII mlewri
r.owskie,l. zasiewając eukali· 
"tus w lasach zachodnie: 
Ukrainy. Jnż ))0 kllku mI e
siącach młode drzewka o· 
siągnęły wysokość 2 metrów. 
f<~lIkal!ptllsy przetrzymały tlb ir:: 
gł~ zimę I zupełnie się zola .;ll· 
matyzO\V8ły. 

lTistory~zny kolczyk 
Tadżyckie Muzeum HIst o- hiety ze skrzydłem ptaka, ta

ryczno· Kraloznawcze, otrzyma-o paml zwIerzęc ia I długim ogo· 
.to ost<ttnlo bardzo cIekawy e~s-. npm. który zak ręcon y w pólko
j:Jonat. MIanowicie robotnicy le stużył 00 zakładnnia kolczy· 
7.atrudnienl przy budowle n::1 kil w ucho. 
lewym brzegu rzeki Dlus;w łl1' Nn podstawie orzeczenIa pl'a 
hlnkl pod StalIngradem. przy- r(Jwnlków naukowych muze
nieś li znalezIony nrt miel scu lIm. kolczyk ten pochodZI 7: 
pracy kolczyk, wykonany ze 11 wieku przed WiSZą erą ~ 
,t.oou 7~0t;:1 \ srehra. Knlt" 7vk nl'zedst;:l\\'iil postać jaklcgos 
ten posiada misterny kształt ko dawnego bóstwa. 

wy~tawia komedio· dramat z ży
CIQ m;pslkańców RfJlWadrwa, 
ma/</"ych meslczęście fJczęsuzać 
do tarnlp.jszello kina "Połoma" 

W. sztuce o filmowym tytule: 

Wesoły jar.mark ,. 
mlą !?Iówną f/ieruje ollslug a kina. W chatukterze malo ważnych 
sral!/,;/ń1l.' występfJje pllhl/{:zność 

Na podstawie korespondencji R Baiona scenicznIe op/acuwal 
Tik. 

Akt l 

Przed ro?poc?ęr:iem seansu - w poczekalni. \ . 
GOS(; / (JJ()i'q.~u nosem ) .' Mam klltaf ale coś CZUlę .. 
GnSe 1/: Na pewno me róże. ani hez .. 
GOS(; /. Co to moie byt. co za lapach? 
GOSC 1//: CZ/OWiPHU . zapach luk meszczęście. Siekierę można 

zawiesić w powietrzu .. 
GOSC II : A cÓŻ z hrudu I rozkładu rożmaitych resztek moż" 

powsIać? Woń sasanp.k? . 
GOSe /: Bo ja mam katar ł... (potrącony przez Jakiegoś mlo

dzieńca urywa). 
GOSC /I lIet synu. nie rozhilaj się . 
.. S y N": Ty/ko nie synu. nie synu. Razem z poręczy nie zjeż-

dżak~my .. 
n f. OS Zorż, co gadasz z facetem, w ucho go. 
lORJ.. Well. szkoda fatygI .. 
GOSI': /.. A, przepraszam me wiedziałem, że mamy przyjem· 

noŚć z podWÓjnymi "kinowcami".. . 
GOSe 11/: Czylt' w slu6cie: z bl·kinlarzaml ... 

Akt Il 

Widownia na chwilę przed seansem. "Towarzyskie" 'rozmówki. 
Pchut. się naprzód/ J ui nte mogę ... 
Weź pan Z rękI swoją flogę, 
Her. f,waga na onr/ felel 
Panie - z ręllą - bo tak si. zelę: .. 
Gdzie szacunek WSI dla kobIet? ... 
-Łobuz uczy - dobry sobie, 
Aż cltolera mna za/rzęsla. 
Moje miejsce":' zejdź pan 2 krzesła ... 
Pańskie? Smieszne Nigdy w świeci" 
Proszę. czytać na bilecie, 
Mnie sprzedali takie w kasie ... 
/ mnie również .-:. gdzie pan pcha się?1 
!ltmosfera jest gorąca ... 

a, obsługa się me wtrąca! 
Akt III 

W czasie ' seansu. . 
A!(TOR (2 ekranu): Dobrze odetchną pełll.q piersiq i świeźym 

poreiietrzem. Czysto i miło jest wokół. ' 
Gt_OS (z widowni): Obywatelu aktorze, popatrzcle uważni~ 

IW salę, czy jest czysto. Brudy - lak w Waszyngtonie ... 
11 !(TOR; Coś chłodem wieje. Skqd u diabla, kiedy slońce świeci? 
GLOS (z widowni): 2 miesiqce sala nie była opalana ... 
AKTOR' To takie buty? W takim zimnie nie mag, grać, oby-

'.J ate/e widzowie. /Ile, ale mam pomysł... Ten obywatel w pierw
s<.ym rzędzie ma ciepły kożuch, więc ... (zobacz rysunek poniżej) ... 
tak teraz mORę grać... . 

GI.OS (z widowni): Ałe my nie możemy", chłodzie siedzieć . 
I(ORESPONDENT: Szanowna dyrekcjo kin w Rzeszow1e, przy· 

bądź do Rozw'dowa, usuń bałagan w kinie "Połrmia" i uczyń 
z kllla miejsce dostępne. i mile dla szerokich miłośników filmu. 

KURTYNA - , 
, 

KRONIKA KULTURALNA l 
, W WOJEWODZKIM przeglądzIe sztuk radzlecki cb I 

i rosyjskich w wykonaniu zespolów związkowych zQrgani7.o, 
-ranym staraniE'm Okręgilwej Rady Związków Zawodowych 
w7.ięło udział 8 amatorskich zespolów teatralnych. Ko 
mIsja sędziowska wysunęła na pierwsze miejsce zespOi 
<1 mat~rskl Centrali Tekst~~ lneJ w Poznaniu, !<tóry wy 
«tawi! sztukę Gogola .. O~enek". Ponadto dyplomy uzna 
nla przyznano zespołowi Zakładów Naprawczych Taho 
ru KoleIowego za wy~tawlenle "Rewizora" -- Gogola . 
zr!snol"", I r,f1wia ' owego Domu Kultury w Ostmwlu 
vVlkp .. klóry wvstąpl! z komedią muzyczną .. Konku,en 
ci" - Tokalewa . oraz Kółku te<ttralnemu poznańsk leg' 
Przemys!owpgO Z.ledn0c7en!a Budowlanego Zi} wY!i> ta· 
wienie "Poematu perl8gogicznego" - Makarenkl. 

* 
W MUZ~UM \\' Przemyślu otwarta zosiała VI.'ystnw:ł 

VredrGwskn \~\ sl~,',':<l zawiera pamIątki po wielkim 
komedloplsilrzu ora7. Iic7.ne wydanIa Jego .dzld. 

* 
PI,:\, NIS'I'KA HalinCl Czerny - Stefaliska wystąpił,: 

w l[r;lkowil' z kon('ert"m dla żolniei'zy m!ej sccweg, 
,l{Cil'nizonll PrW:l'ilrn kiJ[ICCriu pośwIęcony był mllzyce 
Cilopln~. Artystka spoi!(l:!:a się l nIezwykle serdecznym 
V7.yjęciem Po koncer,:ie C;:erny-Stefarlska pod z Ielił. 
sic IVr~7.pnl"rni 7, POiJy111 w M(l~kwle. g-dzle CirtYŚCI pol 
scy· r1ost"pi!J zaszczytu koncertowania przed Wielkim 
Stalinem. 
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